
  
SŁOWO PANA: (J 11, 1-45)  
Był pewien chory, Łazarz z Betanii, ze wsi Marii i jej siostry, Marty. Maria zaś była tą, która namaściła Pana 
olejkiem i włosami swoimi otarła Jego nogi. Jej to brat, Łazarz, chorował. Siostry zatem posłały do Niego 
wiadomość: "Panie, oto choruje ten, którego Ty kochasz". Jezus, usłyszawszy to, rzekł: "Choroba ta nie 
zmierza ku śmierci, ale ku chwale Bożej, aby dzięki niej Syn Boży został otoczony chwałą". A Jezus 
miłował Martę i jej siostrę, i Łazarza. Gdy posłyszał o jego chorobie, pozostał przez dwa dni tam, gdzie 
przebywał. Dopiero potem powiedział do swoich uczniów: "Chodźmy znów do Judei". Rzekli do Niego 
uczniowie: "Rabbi, dopiero co Żydzi usiłowali Cię ukamienować i znów tam idziesz?" Jezus im 
odpowiedział: "Czyż dzień nie liczy dwunastu godzin? Jeśli ktoś chodzi za dnia, nie potyka się, ponieważ 
widzi światło tego świata. Jeżeli jednak ktoś chodzi w nocy, potknie się, ponieważ brak mu światła". To 
powiedział, a następnie rzekł do nich: "Łazarz, przyjaciel nasz, zasnął, lecz idę go obudzić". Uczniowie 
rzekli do Niego: "Panie, jeżeli zasnął, to wyzdrowieje". Jezus jednak mówił o jego śmierci, a im się 
wydawało, że mówi o zwyczajnym śnie. Wtedy Jezus powiedział im otwarcie: "Łazarz umarł, ale raduję się, 
że Mnie tam nie było, ze względu na was, abyście uwierzyli. Lecz chodźmy do niego". A Tomasz, zwany 
Didymos, rzekł do współuczniów: "Chodźmy także i my, aby razem z Nim umrzeć". Kiedy Jezus tam 
przybył, zastał Łazarza już od czterech dni spoczywającego w grobie. A Betania była oddalona od 
Jerozolimy około piętnastu stadiów. I wielu Żydów przybyło przedtem do Marty i Marii, aby je pocieszyć 
po utracie brata. Kiedy więc Marta dowiedziała się, że Jezus nadchodzi, wyszła Mu na spotkanie. Maria zaś 
siedziała w domu. Marta więc rzekła do Jezusa: "Panie, gdybyś tu był, mój brat by nie umarł. Lecz i teraz 
wiem, że Bóg da Ci wszystko, o cokolwiek byś prosił Boga". Rzekł do niej Jezus: "Brat twój 
zmartwychwstanie". Marta Mu odrzekła: "Wiem, że powstanie z martwych w czasie zmartwychwstania w 
dniu ostatecznym". Powiedział do niej Jezus: "Ja jestem zmartwychwstaniem i życiem. Kto we Mnie wierzy, 
to choćby umarł, żyć będzie. Każdy, kto żyje i wierzy we Mnie, nie umrze na wieki. Wierzysz w to?" 
Odpowiedziała Mu: "Tak, Panie! Ja mocno wierzę, że Ty jesteś Mesjasz, Syn Boży, który miał przyjść na 
świat". Gdy to powiedziała, odeszła i przywołała ukradkiem swoją siostrę, mówiąc: "Nauczyciel tu jest i 
woła cię". Skoro zaś tamta to usłyszała, wstała szybko i udała się do Niego. Jezus zaś nie przybył jeszcze do 
wsi, lecz był wciąż w tym miejscu, gdzie Marta wyszła Mu na spotkanie. Żydzi, którzy byli z nią w domu i 
pocieszali ją, widząc, że Maria szybko wstała i wyszła, udali się za nią, przekonani, że idzie do grobu, aby 
tam płakać. A gdy Maria przyszła na miejsce, gdzie był Jezus, ujrzawszy Go, padła Mu do nóg i rzekła do 
Niego: "Panie, gdybyś tu był, mój brat by nie umarł". Gdy więc Jezus zobaczył ją płaczącą i płaczących 
Żydów, którzy razem z nią przyszli, wzruszył się w duchu, rozrzewnił i zapytał: "Gdzie go położyliście?" 
Odpowiedzieli Mu: "Panie, chodź i zobacz!" Jezus zapłakał. Żydzi więc mówili: "Oto jak go miłował!" 
Niektórzy zaś z nich powiedzieli: "Czy Ten, który otworzył oczy niewidomemu, nie mógł sprawić, by on nie 
umarł?" A Jezus, ponownie okazując głębokie wzruszenie, przyszedł do grobu. Była to pieczara, a na niej 
spoczywał kamień. Jezus powiedział: "Usuńcie kamień!" Siostra zmarłego, Marta, rzekła do Niego: "Panie, 
już cuchnie. Leży bowiem od czterech dni w grobie". Jezus rzekł do niej: "Czyż nie powiedziałem ci, że 
jeśli uwierzysz, ujrzysz chwałę Bożą?" Usunięto więc kamień. Jezus wzniósł oczy do góry i rzekł: "Ojcze, 
dziękuję Ci, że Mnie wysłuchałeś. Ja wiedziałem, że Mnie zawsze wysłuchujesz. Ale ze względu na 
otaczający Mnie tłum to powiedziałem, aby uwierzyli, że Ty Mnie posłałeś". To powiedziawszy, zawołał 
donośnym głosem: "Łazarzu, wyjdź na zewnątrz!" I wyszedł zmarły, mając nogi i ręce przewiązane 
opaskami, a twarz jego była owinięta chustą. Rzekł do nich Jezus: "Rozwiążcie go i pozwólcie mu chodzić". 
Wielu zatem spośród Żydów przybyłych do Marii, ujrzawszy to, czego Jezus dokonał, uwierzyło w Niego. 
Rozważanie:  
"Oto otwieram wasze groby i wydobywam was z nich".Niezwykłe słowa z proroctwa Ezechiela, które 
zawsze czytane są na Zesłanie Ducha Świętego, kiedy jest wizja prorocka głoszenia Słowa Bożego nad 
doliną pełną kości. Naród, który jest na wygnaniu w Babilonie, przeżywa swoją śmierć. I prorok ma wizję 
głoszenia słowa nad doliną pełną kości, nad sytuacją śmierci. 
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I oto słowo daje życie. Słowo Boga przychodzi z pomocą. Prorokować o ducha i do Ducha Świętego, żeby 
znów ożyła nasza wiara. Razem z Jezusem idziemy do Betanii. Idziemy na grób Łazarza. Idziemy i po 
drodze spotykamy siostry Łazarza. Jedna i druga woła do Jezusa: "Panie, gdybyś tu był, mój brat by nie 
umarł. 
Jezus wchodzi w rzeczywistość naszego osamotnienia, naszej pustki, naszej duchowej śmierci i zaprasza, 
tak jak zaprosił Martę, do wyznania wiary, żeby w nas rodziła się odpowiedź: Panie, ja wciąż wierzę, że Ty 
jesteś zmartwychwstaniem i życiem. Żeby w nas była odwaga Marty, przy której Jezus, patrząc na jej łzy i 
na łzy przyjaciół Łazarza, zapłakał nad grobem Łazarza. Jezus – zmartwychwstanie i życie, idący na krzyż, 
czyni siódmy, ostatni znak Ewangelii świętego Jana. W ten sposób pokazuje, że ma władzę nad śmiercią. 
ks. Wenacjusz Zmuda 

OGŁOSZENIA DUSZPASTERSKIE  
1. Od dzisiejszej – piątej niedzieli Wielkiego Postu – zmienia się charakter tego liturgicznego okresu. Cały czas 
towarzyszyło nam wezwanie Kościoła do nawrócenia i pokuty, skorzystania z łaski przebaczenia, którą 
miłosierny Bóg pragnie nas obdarzyć. Teraz Wielki Post nabiera charakteru pasyjnego. Od dziś do końca 
obrzędów Wielkiego Piątku w kościele zasłaniamy wszystkie krzyże. Skupimy się na rozważaniu męki 
Pańskiej. 
2. W naszym kościele nabożeństwo Drogi krzyżowej w środę  o godz. 9:30 w piątek o godz. 9:30, 16:30, 17:30 
i 19:00, W tym tygodniu zapraszamy na Misterium. Udało się nam zebrać osoby gotowe do wzięcia aktywnego 
udziału.  Gorzkie żale – w niedzielę o godz. 17:15.  
3. We wtorek w czasie mszy św. o godz. 18:00 nasza młodzież przystąpi do sakramentu bierzmowania z posługi 
bp Piotra.  
4. Uroczystość Zwiastowania Pańskiego jest zarazem Dniem Świętości Życia i Duchowej Adopcji Dziecka 
Poczętego. W tym dniu osoby, które pragną podjąć się zadania modlitwy w intencji zagrożonego życia dziecka 
poczętego, będą mogły rozpocząć swoją dziewięciomiesięczną nowennę. Zainteresowani w przedsionku 
kościoła mogą zabrać specjalnie przygotowaną ulotkę, zawierającą potrzebne informacje i teksty do złożenia 
przyrzeczeń duchowej adopcji. Informacja znajduje się też na stronach internetowych. Uroczyste przystąpienie 
do Duchowej Adopcji Dziecka Poczętego w naszym kościele będzie miało miejsce w środę podczas Mszy 
Świętej o godz. 9:00 i  18:00 Osoby pragnące podjąć te zobowiązania przynoszą ze sobą świece. Tradycyjnie 
w uroczystość Zwiastowania Pańskiego do puszek zbierane są ofiary na Fundusz Obrony Życia. 
 
5. Przyszła niedziela, 29 marca, będzie już Niedzielą Męki Pańskiej – Niedzielą Palmową. Jej liturgia 
wprowadzi nas w ostatni etap czasu Wielkiego Postu, a następujące po niej dni Wielkiego Tygodnia 
umożliwiają nam głębokie przeżywanie tajemnicy męki, śmierci i zmartwychwstania Chrystusa Pana. Podczas 
każdej Mszy Świętej pobłogosławimy przyniesione palmy i gałązki wierzbowe, które będą przypominały 
jerozolimskie palmy, słane pod stopy wjeżdżającego do Świętego Miasta Chrystusa – Mesjasza. A liturgię 
głównej Mszy Świętej o godz. 12:00 poprzedzi uroczysta procesja z palmami. Wyruszamy spod Ratusza 
w „Marszu dla Jezusa”.  
Za tydzień w niedzielę palmową przed każdą Mszą Świętą Lso i rodzice będą rozprowadzać  palmy. Za każdą 
ofiarę z  serca dziękujemy. 
 
6. Z całego serca dziękuję za udzielenie wsparcia podczas zbiórki „Tak pomagam”, która odbyła się w zeszłym 
tygodniu w wybranych sklepach. Dzięki Państwa ofiarności uzbieraliśmy 790 kg. Żywności o długim terminie 
ważności. Dziękujemy również wszystkim wolontariuszom, którzy pomogli nam w organizacji i 
przeprowadzeniu zbiórki. Wszystkich otaczamy codzienną modlitwą. 
Wydawanie paczek przedświątecznych dla najbardziej potrzebujących będzie miało miejsce 23 i 24 marca od 
godz. 10.30 do 13.00 w siedzibie Caritasu [wejście od ul. Świerkowej]. 
 
7. Dzisiaj przy kościele rodzice trzyletniego Dawida zbierają pieniądze na opercje, który ma wrodzoną 
łamliwość kości.  
  
8. W tym tygodniu z naszej wspólnoty odeszli do wieczności: + Joanna Herrmann, ur. 1976, ul. Ks. 
Merklejna, + Teresa Wojak ur. 1956, zam. ul. Abrahama. Zmarłych parafian polećmy miłosierdziu Bożemu: 
Dobry Jezu, a nasz Panie, daj im wieczne spoczywanie… 


